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—  Zr Krakowa- —
W  dalszym  ciągu dwudziestego pier­

wszego Posiedzenia Ścymu R zeczypospo­
l ite j  K r a k o w s k ie j  dnia ?i Grudnia 822 r.

Reprezentant Mąkdiski Prezy.duiacy w  
Konunissyi Skarbow ej oznaym ii Izbie P rą- 
w o d a w cze y  upluiią Kommissyi S k a rb o w e j  
co do- Tytułu IV . wydatku na Akademiią? 
o m ianowicie w  zmianach iakie  w  T y tu le  
v\m przez Senat projektowane zostały.

C o  d o  p o z y c j i  1A4 pensy! dla  Pro­
fessora Matematyki elementnrney w  pod" 

. . i t i i . i i  i  3000. Złp. do 6000 przez.. Se­
nat p ro iek to w an ey , Kommis-syla Skarbo" 
w a  proponuie podw yższenie  o Złp. iyoo 
to Ust 4I00 Złp*

C o do p o sycy l  16f  obeymiuacey no­
w y  w yd atek  dla Profes ora Architektury 
w  k w o cie  <Sooq Z*p- Kclpnrnssyia Skarbo­
w a  proponuie 400o Z łp . ponieważ ta 
k w o ta  zd a ie  się bydz dostateczna p rzy  
uw adze , że professor tey katedry m oże  
niieć p rzez  praktyczne wykonanie swćgo> 
przedmiotu zarobki ; i gdy nie- będzie da­
w ał lekcy! aż od * Pa ż  d z i c r n 5 k a 1S2J. 
p rzeto  na pensyją od tego czpsu na r o k  
etatowy położyła  k w o tę  Z łp .-2 <56<5 gr. 20- 

C o  do p o zycy i  *86 dla professora 
Rzeźbiarstwa proponuie zm niejszenie pen­
sy,i 4000. Z łp .  d a  1 - 2 L O p o d łu g  prze­

znaczenia na pierwszy m Budżecie przez"
Kou nrssy ią O rgan izacy  y ną.

C o  do p o zycy i  204 > nie ■ przy ję ła  
Kommissyia Skarbowa Złp. 500 na fiakra  
dla Professora Chirurgii i Akuszerii *'u» 
w a g i ,  że 1000 Z ip .  na fiakra Professo- 
row i K l mik i oznaczone w ystarczą  dla o -  
by dwóch.

Co do p o z y c y i  n r  na potrzeby Ka­
tedry Architektury Kommissyia S karbow a 
z  proiek.tow£uyph 600 Zip . zn a lazła  do- 
s tameczne

C o  do p o zycy i  226 emerytury dla 
byłego Professora Karkoszy ńskiego w  
k w o c ie  Złp. 1000 p ołożon ej , dla zaszłey 
onegoż śmierci , za- ustalą Kom missyia

Skarbowa uznała.
C o d o . p o z y c y i  231 emerytury dla P. 

D y m  ido w ie ż o w y  Kommissyia Skarbow a 
looo- Z łp . oznaczyła  to i e s t : z'funduszu 
emerytalnego dla W d ó w  Złp. po o ,  a 
drugie Z łp . 500 z w zg lęd u  zasług, lecz 
te nic maią pow iększać  funduszu W d o ­
w ie g o  stałego w  summie 6000 Złp. ozna­
czonego, i c .k o w e  5C0 Zfp.. w  przypadku 
otw arcia s-if funduszu W  do w ie  g o , w  tym  
umieszczone b yd ź  maią.-

C o  do ; o z y cy i  234 obey muląc ey k w o -  
r?' na p od atki z  d om ów  Akadem ickich , 
gdy  Kommissyia Skarbow a znalazła w ra-
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c h tm k a c łi , Iż podatki z domów Akade­
mie k k b  nie b yw a ią  opłacane iak.o. to .l z 
D o m ó w  jo  4f s  309' a innyel?., a na to iest 
fu n d u sz ; przeto zw róciła  u w a g ę , ażeby 
podatki b y ły  opłacane 3 summa jnexegi- 
b iliów  nie powiększata się , czyli  raczę y, 
żeby podług przeznaczenia była  u ży ­

ta."
.Go do pozycyi 256 dla nowego P ro ­

fessora w  Lyceurn S, Barbary Komęms* 
syia Skarbowa przyym uiąc  Z łp .  2S00 na 
pensyią ro c zn ą ,  gdy zacznie uczyć od 
dnia 1 Października lŚ?3 proponuie Zip- 
iS(?(5 'gr. 20,

G o d o p o z y e y i  260 M etrow i rysun­
k ó w  Kommissyia Skarbowa przyjęła  po­
w iększenie  pensyi do Złp. iS o o ,  lecż 
t y lk o  na czas iak d ługo znany z zdatno- 
ści Rodak P . S tachow icz  będzip na tey 
posadzie.

Po p o w yższym  ośw iadczeniu  opinii 
K om m issyi Skarbowey w  p rzym ó ^ iep iu  
się do Tytułu Budżetu w y d a tk ó w  na A - 
kademiią

R eprezentant X, Solłyk D e leg o w an y  
z  Kapituły zastanawiaiąc się nad p o z y ­
cyi ą obeymiriącą p roiektow ane przez Se­
nat po d w yższen ie  p łacy  Professora Ma­
tem atyki niższey w  porównaniu  z innemi 
Professorami U niw ersytetu  z  3000 Złp. 
do Z ip . 6000 ,  w  ktorey Kommlssy/a Skar­
b o w a  ty lk o  w  połowie podwyższenie do 
Z ip . 4S0C proponuie , dzielił1 potrzebę i  
ważność tey Katedry, lako nicodfączney od 
sku tk ó w ' zapewnienia należnego biegu 
N a u k  i przysposobienia U c z n ió w  do po- 
ięcia Matematyki w y ż s z e y , a  z wracał a c 
u w a g ę , że Katedra M atematyki elemen- 
tarney w  w szystkich  Akad-ęiiiach iest po­
stanowiona , exysto.vała w  P o lsc e ,  i z  
zaprowadzeniem reformy A kadem ii w  
K rkkow le pb&iadal tę Katedrę U c z o n y
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J ó z e f  C z e c h ,  nie p rze w id y w a ł  p rzy czy ­
ny , .dla którey Kom.missyia Orguniza- 
cyyna pominęła postanowienie tak is to ­
tnie pot,rzehney K atedry, gd y  z L y c e o w  
U c z n io w ie  do Akadem ii przechodząc > 
nie uzdatnieni w  pojęciach do w y ż s z e y  
UJątemajtyki, celow i Nauk u b l iż a ła ,  w 
czyn ił  przeto w n io s e k , ażeby p rzy  w y- 
kazuiącey się potrzebie Katedry Matema­
t y k i  nkśszey p rzy  U n iw e rsy te c ie , i r ó w -  
ney p racy  zinnem i Professoram i, pen- 
syia dla Professora tpy Katedry był*  pa*- 
równana z  inneiiń Professorami UcAwer- 
sytetu , tym  w ięcey zaś do proie kto warte­
go  przez Senat porównania peijsyi P ro­
fessora po w yższey  Katedry znaydowa.i 
M ów ca p o w o d ó w ,  gdy Katedra p o w ie ­
rzona została światłemu z gorliw ości  1y * . es ■ •
cnot znanemu M ężow i i w sp ółrod akow i 
P. Szopowiczowi,  a tak tegoż w zględom  R e- 
prezentacyi p o lc c a ią c , ośw iadczył się za 
prpiektem Senatu w  podw yższeniu  pen­
syi do Z łp . 6000

Reprezentant X. Dzianott z  ro z w a g i  
Senatu i W ię ik iey  Rady U niw ersytetu  
Zjjayduiąc ugruntowanie proiektow an ych  
potrzeb Akademii z  sprawiedliwym  w y ­
nagrodzeniem P r o fe S s ę r ó w , dla u trzy­
mania s ław y  tey Ziemi fclassyczney Muz 
Polskich, wzniesioney dzielnym ramieniem 
N N . P r o te k to r ó w ,  nastręczał troskliw e 
zaięcie się przedmiotem N ą u k o w y m , ia- 
ko  iedynym  środku w  ośw iacie szczę­
ście  ludu ubespśeczaiącym , p rzyw od ząc  
przytym  M ów ca Imiona M ę żó w  U c z o ­
nych  d aw nych  C z ło n k ó w  tey A kadem ii 
s ław ę N arodowi/przynoszących, w  z w r o ­
cie o n yeh że  do now ego ż y c ia  naukowe­
go ,  czerpał p r z y k ła d y  Jagiellonów  i Pia­

stów  w spierających N auki,  i mi cych 
nleoddzielnę uczucia Reprezcntacyi wzbu- 
R z a ią c , w  śzceególę polecał porównanie



pensyi Professora M atematyki niższey P. 
Sz&poiuiczp. dla równey pracy z innemi 
Professorami , 1 udowodnioricy g o r l iw o ­
ści W  zaięeiu się udoskonaleniem p o w ie ­
rzonych sobie U c z n ió w  Akadem ii/  tey 
M a t k i ,- z  kcórey sam po w z ią w s z y  Nau­
ki , pom im o starganych sil , przynosi iey 
swe usługi j  rów n ym  w zględ o m  Re-- 
p rezen tacyi oddaiąc M ó w ca  Metra ry­
sunków  P. Siachowicza w  podaniu talen­
tom  'onegoż |iako R o d a k o w i  p o r ę k i , za­
w styd zen ie  dumy zagranicznych  uzna­
w a ł .

Reprezentant Halkr ośw iadczając się 
z a  rów n ym  wynagrodzeniem pracy Pro- 
fe s s o r ó w ,- co ’ do proiektowanego' porów ­
nania pensyi P. Sżopowicza dodał i t f  
Zasad?/ iż przez dawanie w ym ia ró w  pra­
ktycznych  w zględn ie  innych' Professorów  
rna w ię k s z ą  pracę.

Reprezentant Majercmoiuski uważaiąe 
podobnież ubliżenie godności Reprezen- 
t a c y i , ażeby u lże n ie 'U c zn io m  przez za­
w ierzeni* Opf*t S z k o ln y c h , kos-ztem Nau­
czyc ie li  zastąpione był-o , w zględem  p ro ­
ponow anego zm niejszenia  ko sztó w  na 
f iakra  dla Professora K l i n i k i , o d w o ła ł  
się do postanowienia Kommissyl O rgani- 
z a c y y n c y ,  2 którey  będąca dotąd k w o t a  
w y p ł y w a  / I oświadtzaiąc się p rzec iw ko  
zm n iejszen iu , cbiaśniał kon ieczn ą potrze­
bę zastąpienia t y c h /  Z w łaszcza p rzy  
w ięk szey ' pracy Professora K lin ik i w z g lę ­
dnie Professora C h ir u r g i i , z  którym  p o ­
równanie w  zm niejszeniu zostało zapro­
ponowane.

R eprezentant Borowski obłaśniaiąc 
porządełr za p ro w a d zo n ey  Katedry Mate­
m atyki n iższcy  ©znaymiJ, I i  ta w  p o ­
czątku  była n a d z w y c z a jn ą , p rzy  przeko­

naniu się atoli o k o n ie c z n e j  iey potrzebie 

została zam ienioną j?a s ta łą / a tak  przy

równey pracy z  Kolłegami P rofessot w y ­
że do ró w n eg o  wynagrodzenia na słu­
szności oparte w zg lę d y  zyskuie. Go do 
Professora rzeźbiarstw a lubo m ia ł  przeZ 
K om m issyią  O rganizacyyną ty lk o  toć© 
Złp. na Budżecie oznaczone ,  iednak po­
mimo ogłoszonego Konkursu nikt nie 
zgłosi! s i ę ,  sama Reprezentacyia znala­
zła- się bydź spowodowaną do p o d w y ż ^  
szenia, i na tey zasadzie Katedra zyskała  
Professora ,- którego śmierć o tw o r z y w s z y  
Konkurs-, ten został rozpisany z  zapew ­
nieniem pensyi- w  kw ocie  oznaezoney i 
teraz p r o i c k t o w a n e y w  dobrey za tym  
w ierze  d z ia la iąc/  u w ażał niepodobnym 
cofnięcie kwoc-y na pensyią oznaezoney 
i- W-Konkursic rozpisanym- za p e w n io n e j.  

Reprezentant Jankowski D e le g o w an y  
z  Akademii podobnież w y w o d z ą c  p o c z ą ­
tek Katedry A rchitektury niższey przez 
Kommissyią- O-rganizuiąc-ą A d iu n kto w i 
przy  Obserwatorium  Astronomicznymi 
poW ierzon ey, g d y  to okazał-o się b yd ź 
isicdOJtattęc-znym p rze jśc ie  Katedry, na Pró- 
fessora- extraordynaryynego nastąpiło , 
g d y  zaś P. Szopoivicz uznany został za- 
ordy nary yn ego Professora U n iw ersytety  
p rzy  ró w n ey  praęy , zyskuie w z g lę d y  do 
p orów n an ia  W pensyi y co do Katedry 
rzeźbiarstwa w  zim n ej szoney pensyi n ie-  
podobieństwo znalezienia Professora, gdy  

M ftro w ie  m aią  w iększą  p e n s y ią ,  znaydo. 
w a ł  i w  zmniejszeniu k w o ty  na fiakra 
dla Professora Kliniki uwnżaiąc Dclego^ 
wany postanowienie tey z Budżetu przez' 
Kommissyią O rg a n iza cy jn ą  Za trwające 
p raw o  oznaczonego , w nosił  niemożność' 
decyźyi  bez i n i c ja t y w y  Senatu, a rak©-, 
nieć', gdy z m inerw aliów  zniesionych ty l­
k o  Coco 2 łp .  na Budżet W c h o d z i ły ,  A 
reszta Star.ówiła fundusz pokrycia  po­

trzeb L y c c ó w  ,.W ż a k u jo w e n iu  X iążtk  r



Instru m en tów , i t. d.. dla zastąpienia tego 
'w y d a tk u  oznaczenie Summyj na Budżecie 

przedstawiał.
M arszałek Seymu lako Kommissarz 

R z ą d o w y  p tzy  'Akadem ii i bliski świa­
dek iey działań , oddaiąc należne zalety 
Professorom  za dopełnianie sw ych  p o ­
w in n o ś c i ,  w  p rzy zw o itym  uposażeniu A- 
kademii w zm aganie  się dobra publiczne­
go i dzieci w łasnych  O byw atelsk ich  u- 
pntry w a ł , gdy  przyt? m «d podniesienia 
A kadem ii szczęście Miasta Stolicy kraiu, 
przez n a p ły w  uczących się , a ztąd za* 
ludnienie w yn ik a  > i ten cel w Traktacie  
przez N N . Kraiu Protektorów  zamierzo­
ny z o s t a ł ,  przechodząc następnie szcze­
g ó ły  proponowanych przez Kom m issyią 
Skarbow ą zm nieyszeń, niektórych pozy- 
c y i  w  T ytu le  na A kadem iią, gdy te nie 
w ie lk ą  Summę czyn iły  , nastręczał Rcpre. 
zentacyi zbliżenie zdań do iednomyślno- 
ścl za  przyięciem tego T ytu łu  podług pro­
jektu  Senatu.

Reprezentant Soczyński Członek Kom- 
missyi Skarbow ey p r z y w o d z ą c , *iż nie_ 
ma p ien ięd zy ,  leżeli O k rą g  p rzyym ie  
dodatek dla Akademii na siebie, ośw iad­
c z y ł  się odstąpić od proponow anych przez 
Kommissyią Skarbową zmnieyszeń.

Reprezentant Kryspin Hr. Ż e le ń s k i  

na dowodach przyjętych dotąd uchwaf 
R ep rezentącyi, podług proiekcu Senatu 
iednomyślnością oznaczonych, czerpaiąc 
ugruntowanie sprzyjania Rządzącemu Se­
n atow i w g o r l iw y c h  chęciach zahezpie- 
czenia dobra publicznego, d zie lił  na* 
-dzielę, że i w  T ytu le  na Akadem iią  taż 
-sama iełn ctn yślność dostarczy porękę na- 
u - o m  3 gdy zaś iest \vakans na Professora 
K l i n ik i , w  powierzeniu tey Katedry P. Ka­
rolowi S o c z y ń sk ie m u  D o k to ro w i M edycyny 
i  C h i r u r g i i  upatruiąe dobro jpoświęcaią-

cey się tey Nauce M łodzierzy , uczyni 1 
wniosek , ażeby ReprezentacyUr tegoż P. 
‘Soczyńskiego .znanego z odznaczających się 
N auką i cnotą p r z y m io t ó w , poleciła 
Rządzącemu Senatowi na Katedrę P ro fe s • 
sorn K lin ik i,  tym więcey , że usposobię" 
ni a się onegoż w  Akadem ii Wiedeńskiey 
-długoletnią praktyką w zm ocn ione, uiosa 
w idoczną korzyść dla kraiu 1 wzrostu 
Nauk i przyw odząc zaś następnie pamię­
tne słowa M ó w cy  Reprezentanta Lipczyń- 
skiego w zapewnieniu pierwszeństwa Ka­
tedr c e lu ą c y m  R u d a k o m , powierzenie 
p o w yższey  Katedry obcemu za ubliżenie 
narodowości oznaczał.

Reprezentant Sawicżewski w y b ó r  P r o ­
fessora z Statutu Akademickiego za ule­
g ły  Konkursowi g ło szą c ,  pierw szeństw o 
przed w szystk iem i dla Professorów  u- 
czących  bezpłatnie, za nieodłączne od 
przepisów Statutu zastrzeżone mieć z a ­
d a ł.

R eprezentant’ Mąkólski popieraiac 
wniosek Reprezentanta Hr. Ze lińskie go 
zapewnienie skutku onegoż znayd ow ał 
z utwierdzoney chęci Senatu pow odow a­
nia się życzeniom  R ep rezen tacyi, iak to 
nastąpiło w  w yborze Kommendanta M i- 
l ic y i  Senatowi poleconym

Reprezentant Majer-anowski dzieląc 
życzenie Reprezentanta Hr. Ze liński ego w  
poleceniu Senatowi P. Soczyńskiego w no­
s i ł ,  iż  to ma zasadę na Statucie Akade­
m ickim  , któren zaleconym dobrą opiniią 
publiczną Kandydatom pierwszeństwo z a ­
strzega.
. s w-.

Reprezentant Hr. Żeleński oznaym lł,  
iż  imieniem publiczności w staw iaiąc się 
za ;P. Soczyńskim nie  w aży ł  tego z miey- 
scow em i, lecz przed obcemi ż y c z y ł  z a ­
chowanie Mu pierwszeństwa, przed obce­
mi , z tey u w a g i,  że k o lleg a  Ostaszewski



z ia tn y  I o d pow iedzialny  O b yw ate l  po­
dawszy się na Notarynsza , od roku, nie 
m a zapew nionego skutku sw ych  ią d a ń ,  
g d y  tym czasem  obcy nam me znany w  

14 dniach o trzym a ł t j  posadę Notary-, 
u sza.

P o  oznaymieniu M arszałka Seymu , 
i ż  polecenie Senatowi P* Soczyńskiego 
a a  professora kliniki nic ubliża Statuto­
w i Akademickiemu.

Jzbn P raw odaw cza  zgodnie z  w n io ­
skiem Reprezentanta Kryspina Hr. Zeliń- 
skiego postanowiła polecić P. Soczyńskie­
go Rządzącemu Senatowi na professora 
Kliniki w  W yd zia le  M edycznym  U n iw e r ­

sytetu Jagiellońskięgo.
W  dalszym rozbiorze T ytu łu  w y d a t­

k ó w  na Akadcm lią Reprezentant Li- 
broiuskt c z ło n e k  Kommissyi S karb o w ey  
dla zbliżenia zdań cz ło n kó w  Reprezenta- 
■cyi w nosił możność p o p ra w y  p o zycy i  
podw yższenia  pensyi P .  Szopowiczowi 1 
zostaw ienia  katedry rzeźbiarstw a p rzy  
pro iek to w an ey  przez  Senat pensyi.

Reprezentant Haller z u w a g i , iż  Metr 
ięzyka francuzkiego ma w y ż s z ą  pensyią 
od innych M e tr ó w ,  w n o s i ł ,  zo staw ie­
nie o nego przy p ierw iastkow ey pensyi 
Zip . i fo o  gdy pobierane przez X. Bou- 
cjier Zip. 2000 m ia iy  na w zględ zie  w y ­
nagrodzenie osobistych iego z a s łu g , które 
do następcy nie ściągaią się.

Reprezentant Kirchmayer w  ozna- 
•czoney w y ż s z s y  pensyi Metra fra n c u z ­
kiego u w a ża ł  wynagrodzenie ko sztó w  
p o d ró ży  w  sprow adzeniu  onegoż z d a n ­
e j !  w y n ik ły c h .

R c f rezentant Haller w  Konkursie 
rozpisanym  znayduiąc penSyią j f o o Z f p .  
zastrzeżoną , tyra m ocniey zostawanie 
p rzy  tey kw ocie  ugruntowanym uw ażał.

Reprezentant Jankowski D e le g o w an y

z Akademii t lotnaczył rozpisanie Kon­
kursu z pensyią i>'oo Z ł p .  iak o  w y p ły ­
w ające z p ierw iastkow ego  Budżetu na 
któ rym  ta Ilość pensyi iest zapewnioną.

G d y  tak za  proiektow anym  przez 
Senat Tytu łem  w y d a tk ó w  na A kadem iią  
lako  I p rzez  Kommissyią Skarbową p r o ­
po wanym  ule  b y ło  icdnomyślności

Marszałek Seymu o g ło s ił  sekretne 
kresko w an ie ,  i  gdy za projektem Senatu 
okazało  się g ło s ó w  18 p rzeciw ko 16 pro­
jektow any  przez Senat w ydatek w  tym  
T ytu le  za przyięty  o g ło szo n y  został 
w  tym  p o rząd ku :

i ż  na T y tu ł  I V .  w y d a tk ó w  na A -  
kadeiriiią po potrąceniu k w o t y  iooc Złp. 
w  proiekcie Senatu Tytułem  Em erytury 
dla P , Karkoszyńskkgo o z n a c z o n e y ,  a 
p rze z  zaszłą  śmierć wygasiey , p o w zię ta  
zostanie ogólna Summa .Zip. 429,008 gr. 
i j  tudzież z  procentu od Summy 18000 
Złp. na Klinikę 900 Z łp . 1 z Drukarni 
Akadem ickiey Z łp .  1300 ogółem  Z łp .  
4 jr ,a«S g r . 1 5.

Leon iChtualibogowski, 
Sekretarz Seym ow y.

Z  Warszawy d- 24 Lutego.
Jego C ssarzew ico w sk a  Mość W ie lk i  

X iąże  Konstanty , wyie.chał d. zz b. m, 
p o  południu z  W a r s z a w y  do Petersbur­
ga,

Z  Paryża d. 1 f Lutego.
Pod d. 12 b. jn. Król na d o w o d  u- 

kontentow ania  swoiego z  usług Hr. La- 
garde w  Madrycie w yn iósł  go do go d n o ­
ści Parą.

O negday Minister śp raw  zagranicz­
n y c h  P . Chateaubtiand -miał naradę z  P o­
słam i Austryinckim i R o ssy y sk im , p rzy  
kfó re y  znaydow ał się także Hr. Lag aide.

D o  Angielskiego Posła nadbiegł w czo -  
ra y  n a d z w y c z a jn y  . goniec [z Londynu ,

<21? ) (
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a w  Wieczór w ypraw i! innego do Ma­
dry tu .

Offieerowie sztabu ,■ k tórzy umiesz­
czonemu są w woysfcui przeciw  H iszpanii 
działającem u stawić się iu tro  maią u Xcia 
Angoułeme dla odebrania rozkazów . — 
Srebra i stołowe nakrycia Xcia Angoułe- 
me są-iuż upakowane i iutro posiane bę­
dą do Baiony. Trzydzieści koni do iego 
potrzeby są iuż także- do iego stalen prze­
prowadzone.. M ówią;; iż  d. y Marca* w y- 
iedzie do woyska.

Minister m orski wydać miał rozkaz" 
do zbudowania i  O’ szalup działowych1 r  
d la  zasibnienia rzek naszych i zabronie- 
« ia  przemycania' tow arów  pod’ czas w oy- 
ny-.-

Baron EroleS w krotce wyicdżie- z 
Paryża  dla urządzenia Hiszpańskich1 ro- 
3‘a llstów  - z którcm i do Hiszpanii chce 
wkroczyć'.

Zielone mundury;- które: Minister 
w o je n n y  kazał robie dla- 3cich bafałiio- 
f t ó w  linuowey* piechoty;* przcznacz-oagr 
teraz bydź maią dla1 walecznych: w oio- 
w n ik ó w  W oyska w ia r y ,> k t ó r z y  dotąd-1 
snundhrów nie mieli.

G d kilku dni wymieniała u' t u t e j ­
szych1 Wexłarzów z ło to , ile  go tylko,' 
znieć mogą.

N-hncyusz Papiezki Justiniani w Ma­
drycie p rzy b y ł d. iu> Lutego1- do Bor- 
deaux.

Z  hłarbonw  d:. ro Hut ego.
Korpus woyska- naszego pow iększa 

s t f  codziennie- i  obustronne Jiniie w o y -  
skow e zbliżają: się coraz' bardziey db sie­
bie, W  kro tce zatem  Spodziewać się na­
leży w ielkich w ypadków .

W  P erp ig u an ie  pełno Test’ w ycho- 
dńiów  Hiszpańskich;- Żołnierze woyska 
w iary otrzym ać maią w e wslr.frh R osii-
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lonu mundury i  broń ; i użytem i byd£ 
iako strzelcy.

Z  Perpignimu d. 6 Lutego.
D ziś przybył tu Arcybiskup Tarra- 

gbny >  ą iutro oczek iw an a  iest reszta 
c z ło n k ó w  Reiencyi.

Misas przed wyiazdem  ztąd  zaku pił  
Wiele sztuk sukna i innych. potrzeb dla 
w o y s k a  swego; — —  Zamek J rati - spa­
lony został przez woyska kon stytu - 
cyyne. — Jenerał Eguia  oddał do służ­
by w o ysk a 1 w ia ry  n iecałego syna swoie- 
go  ;■ dw óch w n u k ó w  i iednego synowca;- 

Z  Puicerdn d. .'5  L u te g o . .

W  tey c h w ili  odbieramy n iezaw o­
dną* waadbnrość ;• że zoo ludżi zkorpusui 
M iny  w  nocy di 2 b m. wpadło do do­
liny Andora-,- udali się do w si Orcłino 
otoczyli  Kościół-,• w  padli do domu Hi­
szpana Gaśtelłia- i obu braci ; do tJrgcł 
zabrali.- Porwanie- tych- dwóch braci r  
k tó rzy  o patryw ali  żyw n o śc ią  zamek U r — 
g ie ls k i ,  sprawiło- w ie lk ą 1 trw óg? w  Wóy- 
sk-u1 w iary. Zrzeczonego Zamku ustąpi­
ły  w o y s k a  wiary pod Jenerałem Rom a- 
gnosa- onegday o godz: 6 zrana. Roma- 
gnosa rzu c ił  się z cko io  rybo ludzi do1 
doliny Andorre , a w  zamku zostawił do- 
400 chorych. O  godzinie 8 osadził1 Mi­
na ten zamek. Poaczas ostatnich d-ni* 
w o ysk o  w iary  ż y w i ło  się prawie t y lk o 1 
otrębami.-

Od granic Hiszpańskich d - 7 Lutego.
T w ic r d Z ą r  że Merino z n a y d u ie s ję  

z  znacznym  korpusem w  las Rosas ;■ o 3 
mile od: M adrytu, na drodzej do d a w n e y  
Kastylii .  Podjazdy sw o je  w ysłać  m ia ł  
do karczm y o godzinę drogi od stolicy.-

P refekt  Barcelony m ial odebrać 
rozkaz dó w e zw a n ia  m ieszkańców  o po­
danie swoicli  r ra ią tkó w , sreber i ko szto ­
w n o ści.  R o zk az  ten miał w zbudzić  p o -  
w sżeeh n e n leuk en ten to w an ic ,  i' prcfekc



o'b wiałąc -sl| p o w stan ia , W eżwat do 
G:,rc«iony Lombera i  Milahs, Zape­
w n ia ją ,  tz ‘Korpus roiaiistów obp.zuie w  
M onlins de R e y ,  na drodze z W a le n c y i  
•do . Madrytu,

jenerał Francuzki Hr. -Curiai w y- 
dał w  FerpiąnauU  nas tę puiący rozkaz 
■dz,enn> : <G eden. sztabowy i <5 innych 
officerów  ■ p k ró rych  ż|em  sposobie 
m yślenia przekonano s ię ;, zostali zc służ­
by oddalonem u Zasłużone to oddalenie 
rńechay posłuży za naukę cym , którzy- 
by skłonncm i oy 11 do frymarcŁenia tw oie- 
;jni powinnościami lub niedopełniali ich na­
leżycie f okazyw ali oziębłość w  myślach 
i mniemaniach. O bow iązkiem  dobrego 

,G fficera u st riietylko dopełnienie służby 
.stornia sw aiego, ai.e nadto powinien w 
;k»zAcy ^okoliczności bądź ustn ie , bądź 
.czynany ckażywać m iłość j przychylność 
ku bl. Królowi i  wysokiemu ięgp Do* 
inow i i nie zaniedbywać ceml uczucia 
mi ożywiać, swoich podwładnych- P o d ­
pisany Jenerał postanow ił podobnież 
w szystk ich  karać, Takiego bądź będą 
stopnia?, k tórych mniemania będą w ąt- 
p iiw cm i,/,

Z  M a d ry tu  ti. §  Lutf.gr>

Dziennik E x ‘pectad^r pod d. 29 Sty­
cznia zaw iera  następujący a r t y k u ł ,  k tó ­
ry  uważać można iako za powiedzenie w  
krótce  w yyść  tnaiącegc manifestu: Po­
seł Francuzki żądał i  otrzym a! paszpor­
ty, T o  domyślać się k a ż e ,  żę  \ nasz 
Poseł z Paryża odwołany został. O ba 
te  w y p a d k i  przewidzieć m ożna b yło  po 
nocie i osła Frąncuzkiego i  odpowiedzi 
na nią. D w a  n^rod^ k tó rych  stykają 
się g ra n ic ę ,  skoro p r z y  wzaiemrsych 4- 
ża ltn iach  odwołują siwych Posłów ,, Ae 
mogą d/ug.Q zo.sraw"ć nieczynnerr.i. Jak­

k o lw ie k  ^daie się , żs  niożna ięsz.sz£ a-

niknąć w o y n y j  wTęcey iećlnak łe śt  -da 
fiiey p o d o b ień stw a, niżeli  do .utrzyma­
nia pokoiu. R zą d  i  naród Hiszpańska 
niemiał w  teraźniey ssyćh -stosunkach ż a ­
dnego w yboru w  sw oich działaniach* 
jedna ty lko  droga b y ła  mu w sk a zan a  :• 
na iedncy stronie wskazano* nam poniże­
nie , a na dru&iey pow agę. W y b ó r  nasz 
nie m ógł zatem bydź -w ątpliw ym . P ó ł­
nocne M ocarstwa p rze w id z ia ły  iaką Hi- 
szpaniia da o dpow iedź na ich  n o t y , i  
d la  tego nakazały Posłom  sw o im  żądać 
paszportów. C zy n y  są iasne 1 niepo- 
trzebtuą żadnego w yk ład u  W id zw i 
■nam należy rzeczy iak s ą ,  i  nie p rzy­
puszczać żadnego ułudzenia. Jeżeli chcą 
z  ,r,ami w o yn y  .? tedy zbróytry  się dla 
śey odwrócenia, jeże l i  osiągają się le­
szcze  nasi nieprzyiaciele % znróym y sig 
w sz e la k o ,  aby nie przestali się ociągać. 
O d y  R z ą d  w  tak  przyKr.em położeniu u- 
cieki się do sw oich  pow in n ości i  hono­
ru n aro d u , źriśtł dobrze skutki SWstiegó 
postanowienia, G d y  D eputow ani d. 9 
Styczn ia  w y r z e k l i  lę&n o zg o d n ie , iż  ża­
dne M ocarstw o niema praw * żądania 
zm ia n y  w  naśzey konstytucyi , w ied zieć  
m u sie li ,  ż.e narodow a niepodległość cno­
tami t y lk o  i  ofiarami b r jn ip n ą  b y d ź  
jno?e- G d y  niezmierna większość ludu 
p r z e z  patryiotyęzne adręssy ż y c z y ła  R z ą ­
d o w i i  Stanom szczęścia  do przedsię­
w z ię ty c h  dzielnych środków,-wiedziećmu­
siała , i ż  oyczyzriy. nie broni się s ło w a - 
1 ni i  adressami. A  tak przypuścić m oże­
m y ,  że pały naród w o li  raczey w y s ta ­
w ić  się r a  W oynę, niżeli do zw o lić  p rze ­
pisyw ać sobie prawu. „

W ć z o r a y  p rzy lę ły  Smny następujący 
podany .od RządU p r o k k t  do u s t a w y : 

W o / s k o  p ostaw ione bydź ma no sto­
pie woicn.51 ey p rzez  w ybranie 39,97$ ,iu-



d z i ;  2} każda prowincyla  pr^yfozyc się 
ma w  stosunku swey ludności do tego 
w yboru ;  $), p ro w in cy  ionalne deputacy-
ie uskutecznij ten. w yb ór stosownie do 
przepisów  przez lo sow ań 'er;  4): c z ło n ­
k i  m ilłcyi wyięce są od' tego.' wyboru ;, 
5)  siedmnastętlecni młodzieńcy- mogą b yd ż  
zu  za stęp có w  przyię.temi 3. 6 J. ochotni­
cy  w  tym że w iek u  przy ię term bydz mo­
gą 3 7 )  deputacyie prowihcyiónaline z: 
dowódcami dołożą  starania ,, aby lud w  
przeciągu miesiąca b yt  ubrany l uzbro- 
iony. H a  to uzbrojenie użyć maią: z o “ 
Staiących. pod ich zarządzeniem fundu­
szów p row incyy  1 gm inów  3 8 }  ro z­
maici ż o ł n i e r z e a  naw et cudzoziemcy mo­
gą bydż do w oyska  na p o w ro t  prZyiętemi ,, 
ale ostatni ty lko  za prostych zo ln ierzy j  9) 
R z ą d  ieśc u pow ażniony  da użycia, czyn-, 
ney m iłicy i  wedle potrzeby 3, io  )  p rzy­
w ó z  broni ? amfnunicyi i w szelkiego ro- 
dizaiu potrzeb woiennych fest w o ln y  i 11 )  
R zad iest u pow ażn iony  do nakazania zbu­
dować,, zaku p ić  lub naiąć 1 po lodzi dzia­
łow ych  dla obrony naszych, brzegów.

Jenerał Morillo, iest znowu, u ży ty  i  
dowodzi; obok. Jenerała. Bal las te rosa. 
L.ecz- za to. p rzy la ł  K r ó l  złożenie d o w ó d z­
tw a przez Ve!asco „ którego, tymczaso­
w o  zastąpił jen erał Móntes.

Minister w ojenny w y d a i  następuią- 
cc rozpo rządzen ie:: G d y  służba kraiu.
wymaga,, aby czyn nem: w oyskom  o b w o ­
du. i ,  6. i  t§0' nadać stósownicyszc na­
rządź* n i e ,, przeto ro zk a za ł  J. K. M. aby  
woysko, 7go obwodu: zostawało na: d a ł  
podi rozkazami', jenerała porucznika. M i­
ny ,. a> w o ysk a  5 i obwodu maią bydz; 
pod' naczelnictw em  Jenerała Baila.st.eros, 
p o łą czo n e m u  W  pierwszym, obw odzie 
utworzony bydż’. ma. od.wod w  którym

Jenerał porucznik Hr, Abisbal do w o d zić  
będzie. Jenerałowie porucznicy trzech 
tych. Woyśk maią razem  bydź naczelne- 
m i w odzam i w  1 ,  y, 6,. i  7m ym  o b w o ­
dzie.

Podług dziennego rozkazu stolica, 
podzieloną bydź m a na ',5 obw odów  , a 
w  każdym  d o w o d zić  będzie ieden jene­
rał.. Jeżeliby nastąpiło zaburzenie, w s z y ­
scy jen erałow ie , Jctórzy niemaią. oddziel­
nego polecenia, stawić się maią. w  gió- 
w n e y  k w a te rz e ,  na która przeznaczony 
iest dom celny. Osada i św ięty  batali­
o n  o czek iw ać  będą na oznaczonych 
mieysćach rozkazu z g lów ney  kw a tery .  
MMicyia zbierze się w  ulicy  Ale da 
gdzie stanie także  jazda. C ztery  działa 
będą na tęż ulicę zaprowadzone.

Saragossę zaczęto iuż umacniać.
R ząd odebrał pod: d. 4 b. m. donie­

sienie od Jenerała Abisbal z Yelesco , po­
dług którego roialiści oszańcowaii się 
w  Huete. Abisbal nim dalsz.e v przedsię- 
w eźm ie działania o c z e k iw a ł  na p r z y łą ­
czenie Się do- niego, w oyska  Sgo o b w o ­
du. W c z o r a y  na wsparcie go poszedł
ztąd bataliion pułku jnfanta  Karola w  
liczbie 150 koni z 4 działami..

R o zch o d zi  się tu w ie ś ć ,  ze  przez: 
G a l ic y ią  przybęd ie 8000 .Portugalczy­
k ó w  do H iszpanii 1 tyleż przez-Ciudad-  
R o d rig o ,  a .i4 ,ooo ma stać w g o to w o ści  do 
póyścia, za. niemi: w potrzebie.

Znany autor historyi J n k w i z y c y t  
Hiszpańskiey Lorente umarł tu w czoray.

.W  tęy, ch w ili  rozchod zi się w ieść ,,  
ze; Jenerał w oyska  w ia ry  Bessreres, k tó ­
ry szedł ku. M a d ry to w i,  żąda kapitulo­
w ać. Lecz R ząd  nie d o zw o lił  kapicu- 
paeyi, ale ż ą d a ł ,  aby poddał się. na ł a ­

skę;..
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Z  Londynu d. 14 Lutego/  łfów . Ministrowie nasi będą niem nie/
Gazeta D w orska donosi o miagcrWa- ćzynneMi dla ęd wrócenia morskiey w a y u y .

Ulu Lorda Beresford generałem arcylepyi Angino w ystą p i  iafeo obrońca pokoiu na
*ia mieysce s,mariego Jenerała -O a k e s , a m o rzu ,  i  tak 'Frańoyi i  H iszpanii,  tako
P . Morison nadwornym lekarzem X cia  5 Innem Mocarstwom odradzać będzie, ab y
Jorku. nie w y d a w c y  korsarskich listów', przez co'

F P . Canning i  Herries obfanema zo- będzie w stanieprzez sWoią neutraltiość zic- 
Kali reprezentantami od H arw ieb i za- dnać naszem ahandiow i w ie lK i-korzyści.,/  
śiedli <|r izbic niższey. W niedzielę w  w ieczór wysiadł do

W c z o r a y  o godzinie 2 z fiołudnia EJbwru przybyły z M a d ry ty  gońcem P.
odbyła się gabinetowa rada w  kanceMa- Meats.

yi spraw Zagranicznych, ł  egoż dnia U c z o n y  Hiszpan m iał w  r. z. w
baw ił tam 'długo Minister Hiszpański. Guatimala w Mexyku- odkryć r o z w a l in y  

B an kructw o jednego kupca zrobiło wielkiego- tfuaśtfa i rysonck ich tli p t z y -  
Oncgday w ie lk ie  w rażen ie  na giełdzie. s ia L
Faktorowie o ś w ia d c z y l i , i ż  P“. StPomon Od gtafth Włoskich <f. to Lutego.
(lohen , k tóry  Wielkie robi!  spekulacyie Lord S tra n g fó rd , poseł A ngie lsk i
papierami Angieiskicmi i i n’nenii’ , dla p r z y  Poćcie Chtom-ańskiey , przepłynął n£ 
ifnacznegó ic h  spadnienia nie lesc W ftegacie  AngieisKiey ,- na którą w s ia l i  
ftonie uczyni c is  zadośyc swoim  o bo- R o r fu ,  W połowie Styczn ia  pbzeż Archi- 

. Wiązkom. M ów ią  t a k ż e ,  i ż  miry ku -  p d a g  ku Darda-hellom'. •-SpodzieWaf otf 
Ji-ec stracił 60,000 Fs. się m ięd/y 20 i' 30 Stycznia stanąć w

M ieszkańcy Sontwarku' U iożyll  na- Stambule: Podczas bawienia' swoiego w  
der umiarkowaną; prośbę o reformę Par- Zante rozm aw iał d ługo zdeput-owanemi 
lamentu.- G rcokiem i, którzy tam przybyli.  \V

W zg lę d e m  w o y n y  i pokofu zaw sze  Korfii m M  także rozmawiać z zńakciftit- 
f ’ itszcze podz'e]one są zdania- "  Są- szenh r rekami. W id .ć  z m e m , że przed- 
d h e m y  ( w y r a ż a  ied.no- z- pism tutey- w yiazdem  z W e ro n y  inne ód swoiego
s* ye h >  iż  P r ą d  Francuzki nie przed- Rządu odebrał ińscrukcyie, które  Wcale
^ t^ czn iie is tu ti- . icn w p rzyu ic iek kJ C h kro -  ró ż n ią  się o d  d a w n ie js z y c h ,  o czerp na-
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■wet zęlaie się przek o n yw ać zmienne po- strowie s t o s u j  się teraz jedynie do wodl - 
stępowanie W ielkorządcy  w y s p  Jońskich R a ia  swojego i potrzeb p ań stw a, j p 0-  
Lorda Maitland względem  G re k ó w .  stępowanie ich źdaie się w ięcey  zmierzać *

bla wyspie Kandyi w oyska Tureckie  do tirzy Wrocepia Śpokoynojśd publiczney 
co fn ę ły  si? do zaiętych przez siebie przez łagodne niż gw ałtow n e sposoby, 
t w i e r d z ,  a G re c y  są panami całego ląd u ,  Codziennie ofeazuią -tego n»y w iększe do- 
Kilkanaście o k rę to w  Tureckich  , które  w o d y .  W  stolicy"ustała zupełnie w szcl-  
stały w  pobliskości tey w ysp y  zo sta ły  ka obawa j z G rek am i nip obchodzono si? 
przez  G re k ó w  zniszczone,- lepley  podczas nayw iększego p o k o iu , ia k

.Czynność na w yspach  G reck ich  iest teraz i  ( * )  i fao  w id zia ł  Stam buł w  r.
teraz wszędzie w iększą  niż kiedy. R o z-  i w  p o ło w ie  JSijt nie uchodzi ,ie?o
.w Ha się tam m d z w y c z a y n a  j f t ą. Nie- oka uderzająca zm ian a,  iaka .potem z l -
z b y w a  im  tu ż  ani na d z ia ła c h ,  ani na s z ła  w  pubiicznem i  prywatnem  życiu,
b ro n i,  od .czasu ia k  ty lk o  A n g licy  nie- V / ,ięcie  NapoU di Romania podw.u-
ty lk o  .nie przjcszkadzaią Ich d o w o z u ,  letnim oblężeniu, chociaż bez zaprze- 

a lc  nawet d p zw alaią  dostawiać one G re- czenia w  w oysk o w ym  w zględzie  iest 
ko m  ziom kom  swoim . P rzez  A m eryka- wążnetn zdarzeniem  > nie zrobiło  w  sto­
p ó w ,  H o lle n d ró w , F ran cu zów  i  W ło -  Jicy żadnego wrażenia. Z d aw ało  s ię ,  
c h ó w  dostawione im one także zostały, iałfoby k a ż d y  czu ł , i ż  podobne wypad- 
Z  Egiptu nawet dostawiono G rek o m  bro- |ri są nieuchronne w  toczącey się w oye 
n i , którą w p ra w d zie  drogo i g o to w izn ą  nie. Osad i T u re ck a ,  t która l iczyć  ic- 
zapłacić musieli, ■1 ' - 4 *c*« miała do r 7oo g ł ó w , została po-

Mt^wią o w ażn ey  w y p r a w i e ,  którą  w iększey części na A ngielskich  w atkach  4 
ad m ira lk yla  G r e c k i  nakazała uskutecz- do Scala nuoya odw ieziona. Jcst to 
n i c , ’ a tey ma b yd ź celem spalenie roz- p ie rw sz a  kap itu la ę y ią ,  k tó re y  p o w s t a ń -  

.broioney p o d  G allip o li  T ureck ie/ .ttotty icy święcobliw ie d o trzym a li  i gdy także 
przez  jo  palnych s ta tkó w  pod zasłoną obeszli się nayhtgodniey ' z  T W k i e m J  
<5o zbroyoych okrętów . * ieńcapr»i,. zachodzi w ię c  padzSeia , że

Z  -Stambułu 25 Stycznia. prow adzęn y dotąd z  w ielidem  okrucień-
< Z  Ęfoitrzcgacza Ausijyiackiego, )  stwera b ó y ,  zamieni się n a ł a g o d n i e y -  
Turcęka adminjstracyia zyskała nie- Szy i z ludzkością zgodnieyszy. 

mało na regularności i t ę g o ś c i  przez  od- ' Odyssepsz zaw arł  z  Baszami Turea- 
■dalenie c z ło w ie k a  , k tó ry  mięszał się ^0 biemi w  Tessalii zawieszenie broni d<? 
w szystk ich  rpray/ i  s to su n kó w / -Mini- końca fyłarca, R z e c z  ic^t p e w n a ,  ale

-— • —   —  1  1 1 1 • -■ - - 1 - - ' ' ~ 1 1 -+  ^  * >—rr a
{ * )  W szystk ie  doniesienia poselstw z S,tąmjpiłu zgadzaia się na to i p rzyw o d zą  nieza­

przeczone d o w o d y .  —- 'W  N o w y  jrok po nabożeństwie w szczę ła  się pomiędzy G re ­
k a m i ,  niewieęlzieć z  iak iey p r z y c z y n y ,  j a k  w ie lk a  kłótnia', i ż  straż p o l ic y y a a  
wmięszać się m usiałi.  U w ięzio n o  kilku  niespokoynych ludzi i do .O au sz  Bas- 
ch i zaprowadzono. L ecz  jtep odesłał ięh z a ra z 'd o  Pącryiarchy z  oświadczeniem : 
i ż  mięszac się nie chęe do spray/ Kościoła G reckiego , --- Następinacy ę z y n  bitr- 
d ziey  leszcze zastanawia : W  tym  samem d ę i u ,  w  którytn do stolicy  nadeszła
wiadomość g poddaniu się Napoli di R om ania , w szyscy  H yd ryu,ci i Ipsarloc"/,
k tp rz y  w  B agn o b j l i  uwięzionenw, uwó/niopemi i w  koszarach zbrolowni mnie-
sztzonem i został;. Środek ten dotebnąi naywięcey t y c h ,  którzy  z bronią w  reku 
dostali się w  ręce Turków , • * %
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• w a r u n k i  tey  umowy nie są w iad om e.

P o r u  -odebrała wiadomość , ż-e Dsche- 
lal Ba^za, następca .Cnurszyda B a s z y ,  
n im  leszcze ffoięchał do w oyska rozcho­
r o w a ł  się w  drodze i  umarł. Znany on 
b y ł . . iako  w aleczn y  i dośw iadczon y 
w o io w n lk ,  ale razem iako cz łow iek  ,0- 
,-kruccy Na .iegp in.ieysce m ianowany 
.został naczelnikiem w o ysk a  Kiaia Chur- 
iSzycla B a s z y , który w sła w ił  się w  w o y -  
nie p rzec iw  A l i  Baszy.

podług  nadeszłyęh fu  p ryw atnych  
doniesień rzeczy \y A rkarn ii  nie m aią 
iść dla Porty pomyślnie-

*  D a S T i l ó w d ?  1b4 b diso *. U $ t  5 Wr/ Ś ' cr 1 f  k “ “ ey U 0 M ' "  KraliÓW
naprawieniem o k r ę tó w  i  pomnożeniem - ■ r% o ó *
onev p.mculą z pS-y wiejkszym pośpiechem- lega-
D '  "  ws*ysoy Ministrowie o o w ied z ili  
n o w eg o  Ks pi taflą Baszę , k tó ry  na f lo c ie  
•dał dla nich w spaniałą  ucztę.

Tegoż dnia przybył tu  po burzł.zrey 
i  niebezpieczney żegludze Posc. A n gie l­
ski Lord Strangfórd. W  D a r d a a e l l jJ j  
p o zd ro w io n y  byt 18 z dział w y . t r z a ła m i ,
% tu p o w ita l i  g o  pierwsi .urzędnicy pań­
stw a.

P-rzy ciągłe tęgim tu zimnie zdarzył 
się rzadki wypadek » że n aw et część ..tu-, 
teyszego portu zamarzła

Uwiadomienie Król. }Pruskiego Pocz-* 
to we go Urzędu w Krakowie..

Ceny
1 )  G azety  Karabiirgsićiey.
2 )  T e g o ż  miasta G azety  pórsen - i i -

ste.
3 )  Journal de Frąnkfort.
4 )  J ournal des Dames .et des Modes..
5 )  Courier franęais de Pari« 

znjżon.e zostały tik r. -i 8-23 •
Przeto  Szanownym  Prenumeratorom, 

k tó rz y  -przed nadeyściem do t u te y u e y  
P o czty  ■tegoroczney ceny G azet,  w y z s z ą  
przeszłaroczuę cenę z a p ła c i l i ,  n a d w yżka  
w  n ow ym  terminie prenumeraty potrącona 
zo s ta n ie , i z tego pow odu raczą okazać 
k w it y  .tegoroczhiey prenumeraty. Z resz- 
£ą na żądanie 1 ' zfcraz nastąpić może

.zniknęły ŚJLady .morowego p ow ietrza .

T js  a t r  N a  r . o d o w t .
Jutro ive C zw a rte k  d. <5 Marca daną 

‘Będzie po drugi raz n o w a  O.pera w  1 a ke­
c ie  , z francuzkiego z  a ju zyk ą   ̂W e y g la  r 
^utora w sła w io n e g o  wielu  d żie iam i, i  
znaney tu z a s z c z y t n i e  f j t m d d  Szw -aycar-  
■skiey , przy  oilumin owaniu obrazów  , w  
ic e a ie  ostatniey pokazuiących  s ię ,  pcii 
Jiazwisldei-  I A d r y c in  z  O  ta d y .  —  Któ- 

Lecz* za to poprzedzi nowa Komedyia w  2ch ak­
tach wierszem z Moliera po agi raz  w y -

_______ _____  stawiona .* Natręty,
_■ , . „ W  Niedzielę ża ś ,  d. 9 Marca., da-
^,nłó 3 1 4 .. zrea jS 2# ną będzie n o w a i na żadnym teatrze do­

la n a  tboz rblneuo gatunnu n* Targu w  ,tą”d leszcze nie grana Komedyia w  3 ,ak-
i.rakowl& sprzedawanyęh. tac.h oryginalnie wierszem napisana , pod

. i. s. 3. 4. n a z w isk ie m : pielgrzym z  Tęczyna, .czyli
jftptąec E i.f r .  T i. tr. Z*. V i ł . g r .  ■Obraz Dobroczyńcy.

Tsz«nićy 1 ;  i ;  i f  iy  —  1 ;  ---------- -------
L O T E R Y I A  K R , D O  W  A.

W  23 Ciągnieniu d n ia  y M arca r. b. 
w  .p, żytomnośći psób od Rządu do tego  
w y z n a c z o n y c h ,  w yciągn ięte  “ z k o ła  żp- 
Staty Numcra aastępulące:

79  • 47* 65. 2 4 . 5 2 .

S f 2.yte 17 —  16 — 1 5 ---- —
— 13 —  j.2 i f  12 —  -■
r-  O *  *  8 1; 8 6 8 —  ------
—  J * g i« ł 3 4  _  3 2  —  3 0 ------------- —

*-  B w fifii  Ig —  17 -r- l6 _  —  —
W 34, —  2g —  .20 - -  —  ?—

. 0 O  N  I E  S I E jN J A.
L i . u  j j  Mi " «  d ęastępnyrh. dni b. m,. i  je o godzinie 9tey ranney ,  a 0 3  z .po* 

udnia y/Krakpwąc- tft jRyi.ku G ło w n y fn ś  tw ieJt w Gmachu Sukiennicach od; ędzie 
się hęytącyia publiczna Książek ,w różnych ięzjicacb pran cuzkim , Niemieckim , Ł a ­
cińskim i  W ło sk im  p ierw szych  Klassycznych A u to ró w  w e  w szystkich  umiejętno-



ścinch.. T udziesz  Mebli <Jomowych , i t .  d. Komody Kanap r S to łk ó w  , Lan dszafców , 
F.Tansu . C y n y  , Miedz' , ? t. p. C hęć  licytow an ia  m ający na oznaezoity czas ,  I mjey- 
'ce  zechcą z go to w an i przybydź pieniądżim. —  W  K rak o w ie  d. f o M a r c a  1,52/ r.

T .  Jarzyriski,  Kom. Sąd.
Z mocy polecenia Trybunatu I. Inst. W -  M. K rakow a i J. O . z  dnia 4 M arca 

r. bv i_8>3 da NYu 67,3 sprzedane zostaną w  dniu rr b. .m. i r. w  Kamienicy przy u- 
jicy Fforylańsftiey pod L. 5",37 o godzinie ptey ranney przez publiązna licytfieyłą ru­
chomości po uieąd-y ś .p .  P a w le  Koźmińskim pokost? te i a ko- to :  Sn Ir nie , Bielizna < 
M eble, a  n Tanowie ie G a le ry ia  O b ra zó w  i M alo w id eł  tak na pfacnie oleyno, lako teżr* 
i. na d rzew ie  i miedzi m alo w a n yc h ,  riiemmcy K o p e isz ty c h ó w ,  i t. <f. — W" Krako­
wie d. 3 M arca i<j2j r.

A  • Mat akie nic z  , Notary usz.

W  dniu rif Stycznia  r. b. zm atf tu; w  K rakow ie  p rzy  olicy Fioryiańskicy pod’ 
L 'c z b a . 5,5:7 W .  P aw e ł. , Klemens d w o y g a  imior K o ź m iń sk i,  p o d p isan y,  Rezofueyą 
W yso k ie g o  Trybunatu pierw szcy  Instancyi Wolnego, Niepodległego i ściśle Neutralni' 
»■) Miasta. Krakowa i", iego. Okręgu- pod dnicni 24 Stycznia r . ' o . ‘ Nr. 200 wydaną.,, 
nieobecnych, i ani z imion , ani z mieysca mieszkania niewiadomych Sukcessorów u-'
;t nowion.y Kurator ma- honor . linieyszym  uwiadomić Prześw ietną Publiczność o 
t y r .  w zyw a ią c  iak nayuprzey miy , każdego1 w  szczególności ,■ aby był łaskaw do­
nieść pod-p.sa-nemu o mleyscu urodzenia, zm arłego ś-.-p, *" P.awla Klemensa Ktolipiińskie-- 
ł;o , i  o iego krew ny . h . —  W  ż y w a  oraz_ S u k u s s o  rów leżeliby s ę̂ gd zie  którzy  znay- 
l o w a ć  m o g l i ,  r.by do spadku zgłaszali się > łub podpisanemu potrzebna inform aeyią ,  
albo Legicyniacyią nadesłali!. — W  Krakowie- d. sg Lutego jg.23 yw

W oydeck Skarżyński 
.sektetarz./Tryb: I. Inst; W olnego  Miasta 
A ra k o w a  I iego Okręgu , Kurator nieobecnych 

SIS. ś. p-.. W ,  P a w ia ,  Klemensa Koźmińskiego

P is a r z  T vy b u n a h i A ie r w s z e y J n s ta n c y i  W o ln e g o  - N ie p o d le g łe g o 'i  ś c iś le 'N e u tr a ln e g o  
M iasta  K ra ko w a  i  ieg o  O k r ę g u  , p o d a ie  n in ie y s z e m  w  skutek ' A r t .  960 K . P. S. do p u b li­
c z n e  y  w ia d o m ości. , iż ' n a  A u d y e n c y i T r y b u n a łu  B ien trszey  j 'nstarc.yi W olnego M ia sta  K r a ­
kow a p o d  L ic z b ą  10 6 w  K r a k o w ie  p o s ied fztn ia  s w e o d b y W a ią c e g o ' , p r z e z  p u b lic z n ą  L i— 
eytacyfl s p r ze d a n y m  z o sta n ie  Liom m urow any, w  K ra ko w ie n u  P ia sk u  p r z y  u licy  Siskupiey.. 
w  G m in ie 7 ' e y  p od ■ L icz b ą  S l  s to ią cy  d r  n ie  g d y  ś . p  fa n a ,' G o ld s ż p a n  n a le ż ą c y  , a  io> 
w  dr od'ze p ertra k ta cy i rnm ątku. w o. r  im p o Z o stm e g e - n a  p o p ie r a n ie  Sąc. w e g o  Z a s tę p c y  Pr aur 
n ie o b e cn y ch  'ysu.kce.ssor,ów  z m a r łe g o  J a n a  G o ló s z p a n  to i e s t ; P  A n to n ie g o  M at akie w ic zće  
K o ta r y jts z a  P u b lic z n e g o  u. Kr.akouiie  ' p o d . Ihszbcf 11 ) V*?H u lu cy .'<Si n d z k ie y  z a m ie s z k a łe ­
go , a to w sk u tk u  u ch w a ły  T r y b u n a łu  ,1 . ł n A a n c y i ,  W o ln eg o  M iasta  Krakoiuc, z  dniei 
d w u d z ie s te e  1 p ie r w sz e g o  C ż e r w c a  ro k u  b ieżą ce g o  : jp o w to rn ey  z  d n ia  siódm ego . L isto p a a w  
noku. b ieżą ceg o  do L ic z b y  z a p a d ły c h ..

Zbiór ubiahiień Prawa własności % i W a ru nki Licytacyi , złożone tą w Kanceilcryi na- 
szty Pisarza Ti ybunalu Pieriuszey jn stantyi Wolnego Miasta Krakowa , których p rzey -  
r.zenie w godzinach zwyCzayhjch każdemu pretendentowi iest woinem; zbiór ten i wa­
runki odczytane zostały wediug przepisu Art. 959 K. Pi S. w dniu 20 Grudnia 1822 r.. 
na' Audyencyi Trybunału l .  Jnstancy 1 Wolnego Miasta Krakowa z  Okręgiem; a następnie* 
Termin, do drugiey Publikacyi Warunków h do Licytacy' przygotowawczej, oznatzanem  s o - -  
stał. na dzień  2+ Hycznia 1823,, na który pretendenci opatrzeni w uadium zip Trzysta 
dwadzieścia stawie się zechcą

Cena pierwszego wywołania iest Z łp. 3200 w monecie srebrney , która zarazem stanowi 
wartość tegoż domu urzędownie przez przysięgłych detaxałorów ocenioną. Po odbytey b e z ­
skutecznie Licytacyi przedstanówrzey ytermin do stanowezey. oznaczonym zostat ńa godz męt 
\Q.tv. dniu 11. Marca r.. l$3.3.na Audytncyi T r y b u n a ł u W  Krakowie u.tia. 21 Grudnia i& U .rt.

K u i i c z r k o w s k i P i s a r z  ••
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